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16  marzec 2013 

 

Temat: Umiłować Słowo Boże 

Jezus równa się Słowo, Ojciec Święty -drugi Franciszek  z Asyżu, stawać się uczniami 

Jezusa, potrzeba żeby symbole wiary były na zewnątrz, kto nie modli się do Boga, modli się 

do szatana, kiedy czytasz Słowo  to jednocześnie wpatrujesz się w Chrystusa, Maryja, Matka 

Boża w zawistowaniu przyjęła Słowo, Pan Bóg traktuje nasze słowa bardzo poważnie, 

demony widzą duchowe działanie Słowa Bożego, szacunek do Pisma Świętego,  uzdrowienie 

od bólu głowy poprzez Pismo  Święte oddaj swój język Jezusowi i Duchowi Świętemu, niech 

to będzie wieczysta adoracja Pisma Świętego w twoim domu, jak czytać Pismo Święte, jeżeli 

nie znasz Pisma Świętego, nie znasz Chrystusa i nie wiesz kim On jest , Oremus, Żywe Słowo, 

Agenda Liturgiczna Niepokalanej, Lectio  divina, uwolnienie przez Pismo Święte 

 

Duchu Święty, Duszo naszych dusz, Ty który jesteś życiem naszego życia  i 

tchnieniem naszego tchnienia, Ty który jesteś Duchem wiary, aby to słowo przyczyniło się do 

ożywienia wiary w nas w tym roku wiary, chcemy umiłować Słowo Boże, Słowo Pana.  

Przyjdź Duchu Święty, aby ta homilia  rozmiłowała nas w Słowie Bożym, abyśmy 

byli otwarcie na Słowo Boga  i stali się żywą ewangelią, piątą ewangelią, żywą, żebyśmy 

całym swoim życiem głosili Jezusa, byli tymi, którzy są przeniknięci ewangelią. Przyjdź 

przez Serce Maryi, która stała u stóp Jezusa, Słowa Wcielonego, Słowa Bożego. Przyjdź, 

abyśmy słuchali tak jak ona, chcemy słuchać, otwórz nas, otwórz nasze uszy. Przyjdź. 

Pan Jezus powiedział  takie słowa: to duch daje życie, czyli Duch Święty i słowa, które 

Ja wam powiedziałem  są Duchem i życiem. Kiedy więc, słyszymy Słowo Boga, Słowo Pana, 

to jesteśmy napełniani  Duchem Świętym, to otrzymujemy i mamy w sobie życie, życie boże, 

Kiedy przyjmujesz  Słowo, to otrzymujesz Ducha Świętego i  rozpoczną się w tobie  życie 

boże, zaczynasz żyć w Bogu, a Bóg poprzez Swoje Słowo zaczyna żyć  w Tobie. Są  to słowa 

z Ewangelii świętego  Jana, które przytoczyłem, a odpowiedzią na nią są słowa świętego 

Piotra: Panie, do kogóż pójdziemy, Ty masz słowa życia wiecznego, a myśmy poznali i 

uwierzyli, że Ty jesteś świętym Boga. Ty masz Słowa życia wiecznego, Ty masz słowa, które 

dają życie wieczne. Myśmy poznali dzięki Bogu Ojcu, że Ty jesteś  Żywym Słowem Ojca, które 

głosi Słowo, Słowo życia wiecznego. Myśmy to poznali, myśmy uwierzyli Tobie Boże nasz, 

który jesteś  Słowem Bożym. Bóg, Bogiem Słowo, tak można powiedzieć, tak mówi katechizm 

, ze Jezus Chrystus, druga Osoba trójcy Świętej, to jest Słowo Boga Ojca, nie stworzone, 

zrodzone, Bóg, powiedział do ludzkości Słowo i tym Słowem jest Jego Syn.  Można więc 
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mówić swobodnie i zamiennie  Jezus równa się Słowo, Słowo Boże równa się Jezus. Jezus 

jest więc, Żywym Słowem Ojca, Ojciec przez Swojego Syna powiedział wszystko o Sobie, 

już nie będzie nam dane żadne inne objawienia, do końca świata już Bóg, nie będzie nam nic 

więcej mówił oprócz tego, co powiedział przez Swojego Syna i w Swoim Synu – nic więcej  

nie będzie nam objawione, żadne nawet objawienia prywatne nie wymyślą czegoś nowego, 

tylko będą związane z tym objawieniem, które dokonało się w Jezusie. Jezus , to jest Słowo 

Boga do nas. 

Zrobiłem takie wprowadzenie, mam nadzieję, że proste, bo  Pan Jezus chce żeby 

głosić ewangelię w sposób prosty, żeby ewangelia była prosta dla wszystkich, bo jest 

skierowana do ubogich, a ubodzy są często nie wykształceni, więc wy tu obecni jesteście  

teologicznie niewykształceni, ale duchowo poprzez prostotę, pokorę jesteście przygotowani 

żeby przyjąć Słowo Boże i samego Boga. Błogosławieni jesteście wy, ubodzy, prości i 

pokorni. Podoba nam się na pewno wszystkim i mnie osobiście, to co powiedział Ojciec 

Święty, nowo wybrany Franciszek, jakże to jest człowiek pokorny i prosty, można 

powiedzieć, to jest drugi Franciszek  z Asyżu, mimo, ze dopiero zaczynamy go poznawać, 

taki pokorny, ubogi duchem , taki jeden z nas, taki, który prosi lud  o błogosławieństwo. Jakie 

to było niesamowite, kiedy  Ojciec Świętym, ja tego nie widziałem , tylko słysząc przez radio 

Maryja, jak Ojciec Święty, po wyborze na papieża, pochylił się i poprosił żeby się pomodlić o 

błogosławieństwo dla niego, w ciszy.   Wielu ze  Wspólnoty miało też skojarzenia a naszym 

spotkaniami kiedy też my kapłani, prosimy was w ciszy, pochyleni przed wami, żebyście nam 

pobłogosławili, pomodlili się za nas, a potem my za was w ciszy. Pan Bóg daje też znać, że 

papież, Duch Świętym, który działa w papieżu  działa również tutaj, że to jest ten sam Duch, 

Duch pokory, Duch błogosławieństw. 

 Dla mnie osobiście to był piękny gest, wzruszający, że papież pokornie prosi, żeby 

lud go błogosławił, pomodlił się za niego. Nie było czegoś takiego, wszyscy poprzedni 

papieże tez  byli bardzo pokorni, ale widać, że  ten rzeczywiście jest jak święty Franciszek, 

jego słowa jakie proste są, jakie zwyczajne, ale jakie głębokie, kiedy mówił żeby wędrować w 

świetle Pana, żeby budować na Panu i żeby wyznawać Jezusa Ukrzyżowanego. Moglibyśmy 

powiedzieć, no dziecinnie proste, dziecko by mogło powiedzieć podobne słowa, a to mówi 

papież i mówi: nie możemy być światowi, możemy być kardynałami, biskupami, kaplanami i 

innymi ludźmi w kościele, ale jeżeli nie głosimy Chrystusa Ukrzyżowanego, jeżeli żyjemy  

według tego, co mówi świat, to jesteśmy światowi, nie jesteśmy uczniami Jezusa. 

 Te spotkanie, która tutaj,  dzisiaj jest czynione przez  Pana, przez Ducha Świętego  

jest spotkaniem po to, żebyśmy stawali się uczniami, abyśmy wędrowali w świetle Pana, 
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budowali  na Chrystusie, na skale i wyznawali Go. Krzyż. Wspaniale, że wielu z was  zaczyna 

nosić krzyż, między innymi też poprzez udział w tych spotkaniach, także nie wstydzicie się, 

wielu z was, chodzi do pracy nawet z krzyżem na wierzchu, krzyż widać. Niektórzy z was nie 

wstydzą się tego, ci którzy mają te krzyże na zewnątrz , a niech się śmieją, ja głoszę 

Chrystusa, nie boję się i tego nam potrzeba żeby symbole wiary, o których mówi Ojciec 

Święty Franciszek, były na zewnątrz. I też mówił takie słowa, mocne jak na papieża, kto nie 

modli się do Boga, modli się do szatana. Moglibyśmy powiedzieć, no tu tak Ojciec Święty, 

Franciszek przesadził… jest albo albo – albo Bóg albo szatan. To nawet we wspólnotach 

charyzmatycznych nie mówi się tak mocno, jak Ojciec Święty powiedział, nie modląc się do 

Boga, modlisz się do szatana. Sprawa jasna. To powiedział papież. A my modlimy się do 

Boga, a nie chcemy nigdy wzywać złego, Bóg jest w centrum naszego życia. Słuchajmy Ojca 

Świętego, bo ja sadzę, że Duch Święty pocieszyciel  będzie niezwykle rzeczy przez niego  

czynił. Słuchajcie go. To jest, przez niego będzie działał Pocieszyciel, Duch Święty, 

przypatrujmy się temu papieżowi, bo będą cuda się działy i znaki wielkiej miłości Boga, 

kiedy będziemy go słuchali tego papieża, kiedy będziemy patrzyli na niego, nie przesadzam, 

jeżeli powiem wam, że będą uzdrowienia, uwolnienia i wiele wspaniałych łask Pan Bóg da 

przez tego papieża, że będziesz z miłości do Boga słuchał tego człowieka, patrzył na niego. 

Nie będziesz musiał przyjeżdżać nawet do hali, tutaj w Olsztynie. Spojrzysz na Ojca 

Świętego, Ojca  Świętego Franciszka, z wiarą pomodlisz się żeby Bóg mu błogosławił, żeby 

przez niego Bóg obdarzył kościół obfitością darów Ducha Świętego i za tą twoją miłość do 

Ojca Świętego |Bóg cie będzie umacniał, uzdrawiał i będzie dokonywał to co jeszcze nikt i 

nigdy nie doknywal przez papieży, przez Ojców Świętych, można tak powiedzieć. 

 Kiedy święty Piotr, pierwszy papież  był głową kościoła jakie cuda działy się przez 

jego ręce. Wystarczyło, że on się przeszedł i jego cień padł na kogoś i ten ktoś  był uwalniany, 

uzdrawiany i przyszły takie czasy, że będą się takie rzeczy działy. Za dwa lata przyjedzie też 

do nas, prawdopodobnie Ojciec Święty Franciszek do Polski, przypatrujcie mu się, słuchajcie, 

a zobaczycie jaki w wspaniale rzeczy Bóg będzie w nim i przez niego czynił dla Polski też. 

przez niego Bóg wywyższy Polskę. Bóg przez Ojca Świętego Franciszka do nas przemówił i 

będzie do nas mówił. 

 Dzisiaj jesteśmy na tym spotkaniu, aby umiłować Słowo Boże, bo nie wystarczy tylko 

je czytać, bo można czytać i nic się z tego Słowa nie zrozumie, można słuchać mszy świętej i 

to tylko brzęczy  jak jakiś brzęczący przedmiot. Można czytać i nie żyć Słowem. Ileż razy my 

kapłani, choćby tu obecni słyszeliśmy to samo Słowo, które dzisiaj  było na mszy świętej, a 

jak wielu z nas tym Słowem nie żyje, nie kocha, nie praktykuje, nie wciela w życie. Nie 
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można się oszukiwać mówi święty Jakub, jeżeli ty słuchasz Słowa Bożego, a nie wypełniasz 

je, to oszukujesz się, jesteś kłamcą, jesteś obłudnikiem. Słowo Boże to można powiedzieć to 

jest tabernakulum, w którym jest ukryty Chrystus, tak mówił święty Hieronim i wielu innych 

świętych, święty Augustyn. Kiedy czytasz Słowo  to jednocześnie wpatrujesz się w 

Chrystusa, odkrywasz  Chrystusa odkrytego w Słowie. Kiedy patrzysz nawet na Słowo, to w 

pewnym sensie patrzysz na Chrystusa. To nie są żarty. Zobaczcie pierwsze słowa z Księgi 

Rodzaju, tam są takie: Bóg powiedział Słowo i stało się , nie było tak, że Pan Bóg powiedział; 

Niech stanie się ziemia i nic i Pan Bóg był zdziwiony nic się nie stało. Powiedział Słowo, 

Jego Słowo równia się, stworzył niebo, ziemie, rośliny, zwierzęta, Aniołów, gwiazdy, w 

końcu człowieka. Jego Słowo równia się czyn. Bóg mówiąc Słowo jednocześnie to Słowo ma 

moc, potęgę. Kiedy tez Bóg objawia się Mojżeszowi na pustyni, mówi do niego słowo; 

wybrałem ciebie, idź do Egiptu wyprowadź mój naród. Powiedział Słowo Prawdy – Ja Jestem 

też Bogiem, Jestem, który Jestem.  

Bóg nigdy nie kłamie, Bóg mówi zawsze prawdę. Do proroków, kiedy czyta się Pismo 

Święte, prorockie księgi, co chwile są takie zdania: Bóg powiedział do Jeremiasz, do Ozeasza, 

do Amosa , Bóg przemówił, nawet dwa razy przemówił  do Jonasza, tymi samymi zdaniami, 

Bóg rzekł Słowo, a prorocy mówili, to mówi Pan, wyrocznia Pana  i dalej były fragmenty 

wypowiedzi samego Boga, które  Bóg dawał im , ażeby oni przekazywali .  I Bóg mówi, 

zawrę z ludzkością Nowe Przymierze. I te przymierze  zostało zawarte przez Jezusa, w 

Jezusie. Bóg mówi też takie słowa: jeżeli się Niniwa nie nawróci, zginie, a że się nawróciła, 

nie zginęła, gdyby się nie nawróciła Słowo Boże by się wypełniło . Ale jeszcze ważne jest to, 

co może z was nie docenia, że kiedy my mówimy modlitwę do Pana Boga, to w pewnym 

sensie jest to słowo święte dla Boga. Bóg tego nie lekceważy, ilu a was mogłoby powiedzieć, 

powiedziałem słowo do Pana Boga, a Bóg mnie wysłuchał. Ofiarował się Bogu, przypuśćmy 

w ofierze  za grzeszników, a potem przyszły cierpienia, które Bóg mi zesłał właśnie po to, 

żeby ta ofiarę przyjąć, potwierdziły, Pan Bóg potwierdził tą ofiarę. Albo kiedy też Bo 

powiedział do Abrahama ; dam ci liczne potomstwo i dal Bóg Abrahamowi, ale dopiero 

wielset lat później, kiedy w Egipcie Izraelici się rozrośli, stali się wielkim narodem, ale nie 

zobaczył tego  spełnień i się Słowa Bożego, Abraham w swoim życiu, więc nie zawsze my 

zobaczmy, że spełnia się Słowo Boże w twoim życiu.  

Kiedy prosisz Pana Boga za syna, który jest w grzechach, za córkę, które żyje w 

związku niesakramentalnym  to nie zawsze może się tak stać, ze się spełni  ta modlitwa i 

obietnica Boże, że cie wysłucha jeśli z wiara będziesz prosił, prosiła. Może tak być, że 

dopiero po śmierci zobaczysz nawrócenie swojego syna, swojej córki. 
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Maryja, Matka Boża w zawistowaniu przyjęła Słowo, czyli Boga, Syna Bożego, 

powiedziała słowo; Oto ja służebnica pańska . Pan Bóg nie wchodzi do  naszego życia bez  

naszej zgody, potrzebna jest akceptacja twoja, potrzebne jest żebyś powiedział ; Boże działaj 

we mnie, przyjdź do mnie, a może być tak, że jeszcze nie  skończysz te słowa, a już Bóg 

będzie w tobie działał. Spotkałem takie osoby, którym mówiłem, powiedz Bogu , niech mi się 

stanie  według Twego Słowa  i wtedy Pan  Bóg będzie działał w Twoim życiu , bo ta osoba 

mówiła, Pan Bóg mnie nie wysłuchuje, Pan Bóg we mnie, w moim życiu nie działa , odpycha 

mnie, rani  mnie ,  nie kocha mnie, a pytam się, a czy mówisz Bogu tak? Nie, bo się boje . To 

powiedz teraz Bogu tak, powiedz , niech się spełni Twoja Wola Boże w moim życiu i ta 

osoba to powiedziała i zanim to powiedziała  to miała też spoczynek, jakby chciał Bóg 

powiedzieć, już mogę w tobie działać, już przyjąłem twoją zgodę. 

 I Maryja, Matka Jezusa, zanim przyjęła słowo Boże do swojego serca, do swojego 

łona, miała powiedzieć słowo. Dla Boga, słowo Maryi moglibyśmy powiedzieć było święte, 

nie byłoby wcielenia , gdyby nie było zgody Maryi. Nie dziwmy się wiec, że Pan Bóg traktuje 

nasze słowa, można powiedzieć, poważnie, bardzo poważnie , dla Niego to co mówisz na  

modlitwie jest naprawdę ważne, może ty potem zapomnisz co mówiłeś , nawet dzisiaj przed 

koronką Panu Bogu, ale On o tym pamięta, On już ma zapisane w Swojej Boskiej Pamięci , to 

mówiłeś to Mnie, JA  ciebie słuchałem , ale ty  Mnie nie słuchałeś. 

Pan Jezus też wielokrotnie mówił o Sobie, że On  jest tym Żywym Słowem, że On 

głosi Słowo i Apostołowie i my, którzy tutaj jesteśmy  powinniśmy głosić Jezusa i Jego 

Słowa. Wiem, że to co mówię  nie jest łatwe, ale trzeba aby też te sprawy powiedzielibyśmy  

trochę teoretyczne są potrzebne nam  Jezus Chrystus mówił o Sobie , że jest Słowem, które 

trzeba głosić i to jest tak ważne, że będzie to czynione do końca świata. Jezus powiedział; 

Moje Słowa nie przeminą . Kto pamięta, co przypuśćmy powiedział  dziesięć lat temu jakiś 

prezydent  europejski, choćby ktokolwiek, nikt. 

Pan Jezus też pokazuje na spotkaniach modlitewnych, w czasie modlitwy za 

zniewolonych, że to Słowo działa. Kiedy kapłani się modlą, kiedy mówią wersety Pisma 

Świętego, to szatan krzyczy , Nie bo to mnie rani , bo to mnie pali, bo to mnie niszczy, bo to 

mnie wyrzuca z tego człowieka, nie mów Slow Pisma Świętego , nie czytaj, nie mogę tego 

słuchać, nie mogę wytrzymać, muszę wyjść, bo mówisz Słowo Boże, a ja nie mogę Go 

wysłuchać, wstrętne jest to Słowo, nie mów do mnie. Albo też to zło krzyczy, kiedy się kładzie  

Pismo Święte na ciele danej osoby, zniewolonej, to jest ciężkie, to mnie przygniata, jest jak 

kamień , jak cegłówka, odrzuć to ode mnie. A też innym razem było tak, ze zło krzyczało , 

kiedy się otwierało Pismo Święte; jaka wielka jasność jest  teraz, zamknij tą Księgę, nie 



6 
 

otwieraj jej, bo pali mnie światło, które jest z Pisma Świętego. Demony widzą, to duchowe 

działanie Słowa Bożego, my tego nie widzimy . Jeden z psalmistów mówi: Twoje Słowo jest 

lampka dla moich stóp i światłem na mojej ścieżce.  

Zachęcam więc ciebie, drogi bracie i siostro, żebyś kupił sobie Pismo Święte, ale nie 

Nowy Testament , bo przyznam, że kiedy ja widzę, ze ktoś ma tylko Nowy testament, to tak 

jakby miał jedno płuco, prawe tylko albo prawą komorę serca albo jedno oko. Trzeba mieć 

cale Pismo Święte. Starego  i Nowego Przymierza, Stary i Nowy testament, dwa płuca , dwie 

komory serca, bo Stary Testament wypełnia się w Nowym ,  a Nowy nie można zrozumieć 

bez Starego . Zachęcam więc, każdego z was, żebyście mieli w miejscu , w swoim domu, taki 

ołtarzyk i Pismo Święte na tym ołtarzyku. Można nawet kupić sobie podstawkę  taką 

plastikową czy drewnianą, otworzyć Pismo Święte i ono nie będzie cały czas otwarte , niech 

lampa Słowa Bożego plonie . Ty tego nie widzisz, ale zło to widzi. Aniołowie  to widzą, że 

plonie Słowo Boże . Kiedy otwierasz Pismo Święte to można powiedzieć jakbyś odkrywał  

twarz Chrystusa i w Piśmie Świętym jest Chrystus. Trzeba żebyśmy mieli szacunek do Pisma 

Świętego  żebyśmy miłowali Słowo kiedy je dotkamy z szacunkiem, kiedy możemy je 

ucałować, wziąć do serca jak Chrystusa  w pewnym sensie, bo tak jest , bo Chrystus jest w 

tym słowie więc jakbyś chciał Chrystusa do serca swojego przytulić obecnego w tym Słowie. 

Może też trochę tak żartem pewna osoba modliła się do Pana Boga żeby Pan Bóg 

uwolnił ją od bólu głowy i na różne  modlitwy odmawiała, różne koronki, nowennę nawet 

pompejańską tez, wiele modlitw i nic, ale ta osoba miała też taki szacunek, miłość do Pisma 

Świętego, czytała Pismo Święte i wieczorem z bólu już nie mogła wytrzymać tabletki nie 

pomagały, nic nie pomagało, miało to Pismo Święte otwarte na swoim ołtarzyku, wzięła to 

Pismo Święte, Boże ja już nie  wiem co robić, przyłożę przynajmniej to Pismo Święte do  

głowy może będzie mi lepiej   i w tym momencie ten straszny ból głowy znikał . Nie ma, 

można powiedzieć żartów, kiedy masz przy sobie Słowo Boże, masz moc bożą , Słowo Boże 

uzdrawia . Mówi też Syrach, w swojej mądrości, to nie leki , zioła mnie uleczy , ale Twoje  

Słowo Panie mnie leczy, uzdrowiło  mnie Twoje Słowo, to zobaczcie kiedy Pan Jezus mówił  

Słowo to  ludzie byli uzdrawiani. Kiedy przyszedł do niego pewien człowiek i prosił o 

uzdrowienie swojego syna, Jezus powiedział: Dobrze, niech ci się stanie, twój syn jest 

zdrowy, żyj . I on uwierzył Słowu, są takie słowa w ewangelii, uwierzył Jezusowi  na słowo, 

uwierzył on sam i jego rodzina , na słowo. Trzeba abyśmy wierzyli Bogu na słowo. Ludziom 

nie zawsze trzeba wierzyć na słowo, często wymawiają ludzie słowo, które nie ma żadnego  

znaczenia i nie wypełniają je, nie spełniają obietnicy powiedzianej w danym słowie, a kiedy 

Bóg mówi słowo to się spełnia . Jezus mówi uzdrawiam ciebie, uwalniam ciebie, przychodzę 
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do ciebie i tak się staje. Czy Pan Jezus powiedział kiedyś jakieś głupie słowo? Powiedział cos 

bezmyślnego? Pustego ? Nie. I myśmy się tez tego powinniśmy uczyć od Pana  żebyśmy nie 

mówili za dużo słów , a jeżeli będzie dużo słów, to niech te słowa będą namaszczone.  

Oddaj swój język Jezusowi i Duchowi Świętemu. Kiedy spotykasz ludzi, kiedy masz 

im mówić o Jezusie szczególnie, to Panie mów przeze  mnie. Niektórzy kapłani tez, których 

spotkałem, mówili, że oni  na homilii czy na modlitwie często mówili co innego niż myśleli , 

bo jak oddali swój język Duchowi Świętemu  no to już Duch Święty tym językiem, można 

powiedzieć, machał i było już mówione coś innego niż ono chcieli  i nie ma tutaj można 

powiedzieć, tutaj żartów z tego, że jak oddajesz swój język Duchowi Świętemu On będzie się 

nim posługiwał i będziesz mówił czasami takie słowa, które byś nigdy nie pomyślał, ze one 

wyjdą z twoich ust, Słowa Życia. Jest tez napisane w księdze Pisma Świętego u Ezechiela, u  

Izajasza, ze  i w psalmie 37, ze w sercu sprawiedliwego jest prawo boże  i ze jego słowa są 

pełne mądrości. A dlaczego jego słowa są pełne mądrości?  Bo karmi się Pismem Świętym. 

jeżeli ty będziesz się karmił Pismem Świętym, spożywał je duchowo, czytał je, rozważał , 

medytował  to będziesz miał w sobie mądrość, to twoje słowa będą mądre, to będą ludzie 

mówili, ale ty przemawiasz w sposób mądry. Mówi tez Syrach, w swojej księdze mądrości, 

słuchaj każdego mądrego  i niech twoje stopy wycierają progi tego, który  głosi mądrość.   

Ale wrócę jeszcze  do tych spraw praktycznych, miej Pismo Święte otwarte, niech 

lampka Pisma Świętego plonie. Można powiedzieć, niech to będzie wieczysta adoracja Pisma 

Świętego w twoim domu, nie może być Najświętszego Sakramentu w twoim domu, 

tabernakulum, ale może być w pewnym sensie tabernakulum Słowa Bożego, w którym jest 

ukryty Chrystus, cały czas może być otwarte Pismo i cały czas może być, w pewnym sensie, 

wystawienie Pisma Świętego, wystawienie Chrystusa obecnego w Słowie, nieustanna 

adoracja, nawet nie musisz nic szczególnego, może powiedzieć do Chrystusa, ale otworzysz 

Pismo Święte, przeczytasz fragment  i patrzysz na Pismo, to w pewnym sensie jakbyś patrzył 

na Pana Jezusa wystawionego w Monstrancji. To nie jest oczywiście to samo, bo ta obecność 

eucharystyczna jest powiedziałbym doskonalsza, głębsza, najpełniejsza. 

 Dobrze byłoby tez mieć jakiś pokrowiec Pisma Świętego, zrobić sobie jakieś takie 

sznureczki  do zaznaczają fragmentów Pisma Świętego  albo obrazki, niektórzy nawet 

kolorują Pismo Święte, zaznaczą jakieś ciekawe fragmenty, ale konkretnie jak czytać?  

Najlepiej każdego dnia rozdział, bo Pan Jezus, na końcu kiedy będziemy stawali przed Jego  

obliczem, to Pan Jezus będzie się pytał: A czytałeś ewangelię? I ktoś z was będzie musiał 

powiedzieć ze wstydem, nie. A choćby jedną ewangelie, bo sa cztery? Nie. Rozdział? Nie. 

Choćby fragmenty Pisma Świętego. Nie. No i niestety te osoby będą musiały zejść do czyśćca  
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i tam nadrobić czytanie Pisma Świętego, od deski do deski. Czego oczekuje Chrystus od 

ciebie dzisiaj? Żebyś miał postanowienie: będę czytał ewangelię . Są cztery ewangelie. 

Choćbyś przeczytał te cztery ewangelie po tym spotkaniu, te kilkadziesiąt rozdziałów, 

rozdział po rozdziale, no to na tym sądzie ostatecznym będzie tobie lżej, ale tez poznasz 

Chrystusa, bo my nie znamy Go, nam się wydaje, że my Go znamy, mamy obrazki, krzyże, 

medaliki, nie znamy Jezusa. Święty Piotr powiedział, myślmy Cię poznali, on mógł to 

powiedzieć, my jeszcze za mało Go znam, bo nie znamy Pisma Świętego.  

Święty Hieronim, wspomniany wyżej, powiedział, jeżeli nie znasz Pisma Świętego, nie 

znasz Chrystusa i nie wiesz kim On jest . Będziemy głosili pobożne bajki o Chrystusie , ale 

nie będziemy głosili Chrystusa.  Można tez otwierać Pismo Święte na chybił utrafił  jak 

święty Franciszek z Asyżu, otworzył trzy razy Pismo Święte, bo chciał poznać co ma czynić  i 

za pierwszym razem otworzył takie słowo z ewangelii: jeżeli chcesz pójść za Mną , idź 

sprzedaj wszystko co posiadasz i rozdaj ubogim , a potem przyjdź i chodź za Mną. I on 

poszedł, rozdał swój majątek, potem otwierasz znowu Pismo święte , a teraz weź krzyż swój, 

zaprzyj się  samego siebie, weź krzyż i naśladuj Mnie, bo kto nie dźwiga swojego krzyża nie 

może być Moim uczniem. Wyrysował sobie potem, tak dosłownie krzyż na środku i często 

adorował krzyż . To jest zachęta dla nas, abyśmy adorowali krzyż, adorowali Pismo Święte, 

adorowali krzyż. I trzeci fragment, nie troszcz się o jutro, bo jutrzejszy dzień, sam o siebie 

troszczyć się będzie . I on nigdy od tego momentu nie troszczył się co będzie miał jutro do 

jedzenia, gdzie będzie spal, co będzie robił, całkowicie zawierzy się Słowu Boga, uwierzył 

Bogu na Słowo. Ale kiedy otwierasz Pismo Święte to uważaj, bo tutaj jest pewne zagrożenie, 

nie wolno bawić się Pismem Świętym, to nie jest zabawka, to jest potężne Słowo Obusieczne, 

ostre jak mówi Święty Paweł . Słowo Boże jest ostre jak miecz  i Słowem Bożym można się 

poranić jeśli się czyta w sposób nierozumny  i lekkomyślny.  

Jedna osoba otwierała Pismo Święte na chybił utrafił  otworzyła na spisie treści i pyta 

się   mnie też co to znaczy, to znacz, ze musisz przeczytać cale Pismo Święte. A jeszcze inna, 

która jakoś tak, spodobało jej się otwieranie Pisma Świętego, otworzyła Pismo ; wstęp do 

Nowego Testamentu, czyli można powiedzieć początek, ona dopiero była na początku 

wchodzenia w ewangelię , w życie Boże i Pan Bóg z takim żartem tez przychodził do takich 

osób. My jako klerycy, kapłani którzy tutaj są, na medytacjach porannych  wielu było 

śpiących, wielu było zmęczonych, bo w seminarium jest dużo różnych zajęć, prac, nauki i 

wielu kleryków w kaplicy seminaryjnej miało klęczniki, na klęcznikach było Pismo Święte, 

bo to był czas medytacji przed mszą świętą i wielu było, miało oparte czoła o Pismo Święte . I 

jedne z wychowawców trochę był z tego powodu, że sobie po prostu klerycy zamiast modlić 
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się to po prostu śpią, lekceważą to sobie, jeden taki żartowniś powiedział do tego do tego 

księdza prefekta, proszę księdza prefekta – to była medytacja w oparciu o Pismo Święte. 

Jeszcze jedno, dobrze jest pomagać sobie takimi podręcznikami do Słowa Bożego jak 

Oremus. Kapłani znają taki miesięcznik ,w którym jest liturgia Słowa na dany dzień. Oremus, 

tak się nazywa. Możecie gdzieś sobie zamówić, prywatnie, na każdy dzien. jest czytanie ze 

mszy świętej . Pierwsze czytanie, psalm, ewangelia i można też od tego zaczynać, albo czytać 

rozdział każdego dnia ewangelii  albo tez właśnie czytania na dany dzień. A jeszcze jest taki 

miesięcznik, Żywe Słowo i tam są fragmenty Pisma Świętego i komentarze  żeby rozumieć we 

właściwy sposób  albo jest jeszcze coś takiego jak Agenda Liturgiczna Niepokalanej. Wiem, 

ze niektórzy z was mają ją przy sobie albo mają w domu, jeszcze lepsze to jest, to jest 

najlepsze- Agenda Liturgiczna Niepokalanej, fragmenty Pisma Świętego, komentarze, opisy 

życia świętych,  wprowadzenie do liturgii, słowa do liturgii mszy świętej, bardzo ciekawe to 

jest. Żeby pogłębić swoją znajomość  Słowa. 

 To może tyle, bo nie chciałbym tez żeby za bardzo przytłoczyć was tym głoszeniem 

słowa, bo nie może  być za dużo słowa, bo jeżeli będzie za dużo słowa to tez niedobrze. 

Powiedział jeden święty, ze miodu daje się najwyżej łyżeczkę, a nie słoik , bo wtedy będzie 

za dużo, a słowo Boże jest miód, więc trzeba tego słowa z umiarem  spożywać, jeść. Jeszcze 

kościół zachęca żeby czytać Pismo Święte przez pól godziny wtedy się otrzyma odpust 

zupełny, pól godziny czytasz Pismo Święte i otrzymujesz odpust zupełny .Jeszcze do 

propozycji tego czytania półgodzinnego , które nazywa się w tradycji kościoła Lectio  divina, 

przypuśćmy rozdział ze Starego Testamentu , rozdział z Księgi Prorockiej , rozdział z 

ewangelii jakiejś  i rozdział z Nowego Testamentu, przypuśćmy Dzieje Apostolskie , List św. 

Pawła, przypuśćmy tyle , albo po dwa rozdziały, żeby mniej więcej było pól godziny i 

otrzymasz laskę odpustu zupełnego.  

I jeszcze jedno. Pamiętam, jak jeden z moich kolegów, modliliśmy się wspólnie, to 

było jeszcze w seminarium, wielbiliśmy Chrystusa i czytaliśmy Pismo Święte , kiedy 

wzywaliśmy Ducha Świętego on doświadczał uwolnienia przez Pismo Święte . Kiedy, 

przyznam ja otworzyłem Pismo Święte i tak po prostu mi to Słowo tak przelatywało i sam 

byłem zdziwiony, ze ono mi się tak kartkuje, lata, to nagle widać było, ze on jest uwalniany  

w tym momencie, ze każde, zamachnięcie się strony Pisma Świętego u niego wywoływało 

reakcję . tak było to żywe, ze każde poruszenie karteczki Pisma Świętego uwalniało go  i 

wywoływało, ze on się poruszał jakby, można powiedzieć jak manekin, jak robot. Ja trochę, 

zatrzymałem Pismo święte, on się zatrzymał, kiedy potem znowu otworzyłem  jedną stronę i 

zobaczyłem ruch jego  ciała, jakby słowo Boże go uwalniało i uzdrawiało i on sam przyznał, 
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ze tak było. Święty Augustyn nie wiedział co ma czynić , w swoim życiu, po nawróceniu i 

usłyszał glos i zobaczył Pismo Święte , zwój Pisma Świętego i Bóg mu powiedział, bierz i 

czytaj, bierz i czytaj. 

 


